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KURYER LITEWSKI
w ТѴіІпіе we Środę dnia 3 Marca v. s. 1826 roku*

W i a d o m o ś c i  K r  a j  o w i ;

Ostatnia data gazet sanktpetersburskićh jest 
dnia 23 lutego.

W  niedzielę, d. 21 t. im baron H a yn a u , je­
nerał major* inspektor piechoty woysk J . K .  Wi 
Elektora Hesko-Kasselskiego * mający polecenie 
z ło ży ć  powinszowanie C esar zow i  J eg o m o śc i , miał 
wysłuchanie u J ego  C esakskiey  Mości, a potym ii 
N a y jaŚnieyszey C esaRzo w ey , M a t k i .

Tegoż dnia, jenerał baron D órnberg , poseł 
nadzwyczayny i  minister pełnomocny hannowerski, 
miał wysłuchanie u C es a r za  J egomości, na którem 
złożył nowe swe listy wierzytelne; tegoż d n ia  m ia ł  
wysłuchanie u  C ksarzowey  J eymości M a t k i .

Po tych audyencyach , Xiążę fF ittgenstein- 
B erleburg , poseł nadzwyczayny J. K . Vv. W iel­
kiego Xiążęcia Hesko-Darmstadzkiego, i  półkownik 
.Abrahamsohn , adjutant N* K. J„ Duńskiego, sta­
wieni byli C esarzowi J egomości i C esaRzow ey  
J eymości, M a t c e , dla złożenia pożegnania.

J. W . Margrabia Leopold Badeński, przed 
trzema dniami wyjechał z tuteyszey stolicy.

Przez Naywyższy U4kaz J. С. M. do Rządzą­
cego Senatu, pod dniem 8 stycznia , po zaświad­
czeniu swoich zwierzchności o wysłużeniu lat u- 
stanowionych w rangach poprzedzających , z gor­
liwością w obowiązkach i chwalebnem sprawowa­
niem się, podniesieni zostali do rang następujących: 
radcy dworu: marszałek powiatu sosnickiego gu­
bernii zczernihowskiey Zabiełło\ urzędnik do oso­
bnych poleceń przy gubernatorze cywilnym kijo­
wskim Grzegorz Doliński; podskarbi powiatowy 
Kozielecki gubernii czernihowskiey Jan Foszewnaj 
marszałek powiatu konstantynogradzkiego Dymitr 
Sulima; radca rządu gubernialnego chersońskiego 
Paweł B uzyński;  marszałkowie powiatowi guber­
nii połtawsk ey: piratyńskiego Alexander Zakre-  
wski; kobielackiego Lew H a n ia ;  prezydent sądu 
głównego podolskiego lgo departamentu Zachary- 
asz Xiążę A bim elik;  na radców kollegialnych. 
Radcy honorowi: radca sądu głównego białostoc­
kiego lgo departamentu Józef Ołdakowski, na o- 
snowie Ukazu d. 6 sierpnia 1809 r. na assesora kol- 
legialnego ; podskarbi ̂  powiatu borzeńskiego gub. 
czernihowskiey Atanazy Duszkin; podskarbi po­
wiatu czerkaskiego gubernii kijowskiey Tomasz 
Kołomijcow; podskarbi powiatu rosławlskiego gub. 
smoleń. łon Jastrebow ; podskarbi powiatu ró­
wieńskiego gubernii wołyń. Stefan Łuczyński; pod­
skarbi powiatu czyhiryńskiego gub. kijowskiey 
Jan M arłoś; teyże gubernii pow. lipowieck. Da­
niel M azdryk; podskarbiowie powiatów gub. czerń, 
nowozybkowskiego Zacharyasz Griba i osieckie­
go Aioxander Fiedosow; podskarbi powiatu źyto-
mirskiego gubernii wołyńskiey Symon M a ka rsk i_
Podskarbi gubernialny wileński, Piotr L e g a , na 
osnowie Ukazu d, 27 września 1822 r. wyniesiony 
do rangi 8mey klassy.

Przez Nay wyższy Ukaz J* С. M. do Rządzącego 
Senatu, pod d. 12 stycznia, monetę miedzianą starego 
stępia,któreycyrkulacyi ostateczny termin naznaczo­
ny był do końca roku zeszłego, pozwolono przyymo* 
wać w ciągu roku bieżącego, 1836, w opłacie po­
datku, w  kupowaniu papieru herbowego , soli i

wódki, wyjąwszy giibermje s y b i f r s k ie j  w e  W sz y ­
stkich zaś innych przypadkach rozkazano zacho­
wać się podług brzmienia postanowienia Komitetu 
Ministrów.

Przybyli do St. Petersburga: fiaćżetny dowód­
ca floty czarnomorskiey* wice-admirał Greig z JVi- 
kołajewa; rzeczywisty radca ta у ny Hrabia Butniań- 
cow z B ie licy ; orszaku J. С. M. jenerał major 
Hrabia B ranicki z Brześcia-Litewskiego; jenerał 
major woysk angielskich Lord F itzroy-Som m er- 
set; adjutant Xiąźęcia ellingtbna kapitan Cat- 
cart i sekretarz Xięcia Lord Dunzłas.

Di i 3 lutego* w Nitawie , po długiey chorobie, 
w 82 roku życia, umarł jenerał kawaleryi Hrabia 
P . A. F on der F a leń .

Zgromadzenie fabrykantów broni W T u lę , o 
znaczyło Czynem miłosierdzia głębokie swe usza­
nowanie dla pamiątki zmarłego Cesarza. Zgro­
madzenie to posiada summę, z dobrowolnych skła­
dek, wynoszącą 2«’0,ooo rubli, która przeznaczoną 
była na rozdawanie, w sposobie pożyczki,’ ubogim 
rzemieślnikom. Nie dawno rozdano jey do i 5o,ooo. 
rubli, i  nie możnaby było ich uzyskać, nie wysla- 
WH/ąc na naywiększą nieprzyjemność nieszczęśli­
wych dłużników. Dnia 3o stycznia, starsi zgro- 
imdzenia jednomyślnie postanowili darować , ca­
łą  tę summę , 150,000 r u b l i , dla swey ubogiey
wsiółbraci. Nie można lepiey uczcić pamięci do- 
brtczynnego Monarchy , i święcić wstąpienia na 
tren Dostoynego J ego Następcy.

A n g l i a .
Londyn d . 16  stycznia•

( z Gazety tV  ars zawskiey)
P o d c z a s  o s t a t n i e g o  w i e l k i e g o  t ł o k u  d o  k a n ­

t o r ó w  w * x l o w y c h  w  Londynie ,  g d z i e  w s z y s c )  
bdzie i ą d d l i  p r ę d k i e g o  o d d a n i a  s w o i c h  p i e n i ę d z y  
cd  b a n k i e r ó w ,  u  k t ó r y c h  je z ł o ż y l i ,  p e w n y  b a n ­
k i e r  w y p ł a c i ł  w e  4  d n i a c h  1 ,7 0 0 ,0 0 0  f. s .  (6 8  m i l i ­
o n ó w  s ł .  p o l . J .B a n k ie r  t e n  s i e d z i a ł  s a m  w  k a n t o r z e ,  
k t ó r e g o  z a m k n i ę c i e  w s t r z y m a ł  g o d z i n ą ,  a b y  o k a ­
z a ł  m o ż n o ś ć  z a s p o k o j e n i a  s w o i c h  w i e r z y c i e l i .

W  p r z e s z ł y m  t y g o d n i u  s p r o w a d z o n o  t u  5 o  
w o l n i o n y c h  m u r z y n ó w ,  k t ó r y c h  z n a l e z i o n o  n a  ©- 
k r ę c i e  f r a n c u z k i m  w St. jfoes, w  h r a b s t w i e  C o r n -  
i>allii. K a p i t a n  o k r ę t o w y  ,  k t ó r y  p o d ł u g  p r a w a  
p o w i n i e n  b y ł  s t a n ą ć  o s o b i ś c ie  p r z e d  s ą d e m , z o ­
s t a ł  w s t r z y m a n y  s ł a b o ś c i ą  z d r o w i a .  Z  m u r z y n ó w  
t y c h  d w a y  m a j ą  p o  l a t  1 8 ,  d w a y  p o  l a t  3o , a 
j e d e n  d o p i e r o  l a t  23 . M ó w i ą  t r z e m a  r ó ś n e m i  ję ­
z y k a m i  ,  t a k  * i i  s a m i  s i ę  n i e  r o z u m i e j ą .  M a jo r  
Denham , s ł a w n y  p o d r ó ż n y ,  p r z y b y ł  d o  n i c h  ze 
s w o i m  a f r y k a n m e m *  k t ó r y  c h o c i a ż  u m i e  w i e l e  ję 
z y k ó w  ś r o d k o w o - a f r y k a ń s k i c h ,  n ie  m ó g ł  s i ę  j e d n a k  
e  n i e m i  r o z m ó w i ć .  N a  p r ó ż n o  w y m i e n i a ł  i m  n a y -  
1 n a k o m i t s z e  m i a s t a  w  t a m e e s n e y  o k o l i c y ;  o d p o  
w i e d z i e l i  m u  s ł o w a m i  ,  k t ó r y c h  a n i  s y l l a b y  n i e  
z r o z u m i a ł .  D w a y  z  n i c h  s ą  ż o n a c i ,  j e d e n ,  w d o ­
w i e c  ,  i  m a  d z i a ł  « w  s w o i m  k r a j u ; i n n e m u  
z a b r a n o  i p r z e d a n o  z o n ę  z  c z w o r g i e m  d z ie c i .  
N a  o k r ę c i e  t y m  b y ł o  o g ó ln ie  224  n i e w o l n i k ó w ,  m i ę ­
d z y  k t ó r e m i  z n a j d o w a ł o  s ię  70 k o b i e t  i b l i s k o  3o 
d z i e c i .  D w ó c h  c h ł o p c ó w  b i t o  c o d z i e ń  t a k ,  iż u -  
m a r l i ; k o b i e t o m  z a b r a n o  c a ł ą  o d z i e ż .  N i e w i a d o -



mość kapitana okrętowego jest zadziwiającą; gdy 
|  w ia tr  okręt jego zapędził na brzegi hrabstwa Corn- 

w allii, n i*  wiedział, czyli kray ten należy do An­
glii, Ameryki lub Afryki.

W  miesiącu lipcu r. z. przybył do Bombay 
młody podróżny francuzki, nazwiskiem Domeny 
de R ie n z i , znany z podróży swoich do Kaukazu, 
kraju Druzów, Ameryki, wysp O rkneyi do Grecyi. 
Zwiedził także Arabią, górę Synai, Taj et ̂ doimy 

|  H ali i B eto lja ll, burakem  i Abissynią. On pier- 
wszy z Europeyczyków widział okolice między 
górą Samen  i Assab. z Etyopii sprowadził iraśne 
napisy, starożytności, rośliny, minerały i rysunki*
Z ciekawością oczekujemy opisu podróży jego.

Odebrany tu  list z Rró-Janeiro, W Brezylif,
I pod d. 22 listopada donosi: „Dnia 39 b. rn .s a -  
*■ winął tu  okręt duński, i przywiózł blisko 5oo,Niem­

ców s Altony. Jedni z nich są przeznaczeni do 
rolnictwa, a drudzy do służby woyskcwey. In ­
spektor osad zagranicznych w tey pronineyi, do­
wiedziawszy się o przybyciu okrętu, udał się na­
tychmiast na pokład, dla powzięcia potrzebnych 
wiadomości. Nazajutrz zrana, ludzie ci wysiedli 
na ląd, stosownie do rozkazu Cesarza Brezyliy- 
skiego. Przeznaczonych do służby woyskowey wy­
sadzono przy zbrojowni morskiey, a innych przy 
Baja Ronde , gdzie aż do dalszego rozporządzenia 
dano im mieszkanie i pieniądze na życie. O go­
dzinie lotey udał się Cesarz Brezyliyski do zbro­
jowni , gdzie przyjęto go radośnemi okrzykami. 
Gdy Cesarz odprawiał przegląd tych ludzi, odebra­
no od nich przysięgę wierności, po którey rozle­
gały się okrzyki:  Niech ż y je !  “

W  A m eryce ,  która niegdyś prawie w cało­
ści wielkie mocarstw europeyskich osady stano­
wiła, lecz w przeciągu czasu w liczne 4niepodle- 
głe narody po większey części się zamieniła (Zje­
dnoczone Stany Ameryki północney, południowcy 
Ameryki rseczypospolite, Cesarstwo brezyliyskie, 
rzeczpospolita haytaóska) znaydująsię jeszcze na- 
stępujące osady Europie podległe : 1) Osada do- 
brocsynności w Grenlandii, gdzie rząd Królew- 
•ko-Duński, ludzkością powodowany , ubogich e- 
skimów błogosławieństwem nauki chrześciańskiey 
pociesza i w żywność Opatruje. Osada ta nie 
przynosi wprawdzie żadnego dochodu, ale w 0- 
czach tych , k tórzy pozór od istoty rozróżnić u- 
m ieją , poiyteoznieyszą j e s t , niż kraje, które eu- 
ropeyskim właścicielom złota dostarczały. 2) Ros- 
syyskie osady na brzegu północno-zachodnim A- 
meryki, rozciągające się podług naynowszych roz­
graniczeń od 54° i,o# północney szerokości, aż do 
drogi Beryngowskiey; osady z powodu handlu fu­
trzanego z Chinami bardzo ważne. 3) Angielska 
północna A m e ry k a , którey mieszkańcy wolni i 
obywatele angielscy trudnią się rolnictwem i han­
dlem, w dostatki się wzmagają, i pod berłem an- 
gielskiem ssczęśliwemi się bydi mienią. Tysią­
ce ubogich, ale poczciwych Irlandczyków i Szko­
tów przewożą do wyższey Kanady, tego nadzwy- 
czay urodzaynego kraju. Rząd angielski uważa 
ten  kray za wielką osadę ubogich , dobrowolnie 
oyczyznę opuszczających. (Zbrodniarze wywoże­
ni są do Nowey Hollandyi). Jeśli jakie nieszczę­
ście kray ten spotyka, jeśli n. p. taki pożar, jak 
ten, co w roku przeszłym Frederyktown pochło­
n ą ł , osadzie klęskę zadaje, natychmiast hojność 
angielska wspiera oddalonych ziomków. Obok te­
go sprawiedliwość sądów ściśle jest przestrzega­
na. Słowem angielska północna Am eryka jest 
krajem, którego posiadaniem rząd angielski w każ­
dym względzie poszczycić się może. Odbyt an­
gielskich wyrobów rękodzielniczych w tey  osadzie, 
przynosi Wielkiey Brytanii większe pożytki, niż 
kiedybądź żądza panowania i zdobyczy, z  bogat­
szych krajów amerykańskich przynosiła. 4) A n­
gielskie , niderlandzkie, f ranćuzkie , duńskie i 
szwedzkie , Iudye zachodnie (wyłączając Gujanę) 
znaydują się w podobnych stosunkach, jak angiel­
ska północna Ameryka. I  w tych osadach 
jest plantator wolnym 1 potrzebuje matki oy- 
czyzny. Jednakże całe Indye zachodnie brną w 
nieszczęście przez handel niewolnikami, a przeszłc-

roczne uznanie niepodległości rzeczypospolitey mu- 
rzyńskiey St. Dom ingo , postawiło je w stosunku 
tem niebezpieczniejszym , iż równie sąsiedzkie 
rzeczypospolite ko lum bijska , guatymalska i me- 
X)kańska, niewolę u siebie zniosły. 5) W yspy 
Kuba i Puertp-Rico  należą jeszcze do Hiszpanii; 
pierwsza, a mianowicie jey stolica H aw anna , jest 
w posiadaniu tak  obszernego handlu świata, jaki tyi- 
ko przez kilka miast na całey ziemi jest prow a­
dzony. T en  wolny handel utrzymuje ją przy li i-  
szpanii; jakoż rząd hiszpański natęża wszelkie si­
ły, aby utrzymać szczątki ogromnego Państwa za- 
atlantyokiego. W yspy  te są dla współczesnej hi- 
storyi Ameryki bardzo wainemi miejscami. Do­
póki do Hiszpanii należeć będą , dopóty hiszpań­
skie panowanie w Ameryce nie będzie zupełnie 
zniszczone. W yspa  Kuba dostarczała małey tw ier­
dzy St. Juan dHJlloa środków do wytrzymania 
trzechletnich szturmów, przez co handel główne­
go portu mexykańskiego Ferą-Cruz był tam owa­
ny, jakkolwiek handel z owym bogatym i górzy­
stym krajem ciągle wzrastał. Jest rzeczą nieza­
wodną, ie  mieszkańcy tych  hiszpańskich wysp ze 
stosunków * m atką o jc z y z n ą , włączając handel 
niewolnikami i korsarstwo, znaczne korzyści od­
noszą, że anglicy i północni amerykanie w korzy 
ściach tych  udział mają, lecz ie  МеХук, Guati- 
mala i Kolumbia tey zawady swojey niepodległo­
ści wszelkiemi środkami pozbyć się zechcą. Z tem- 
wszystkiem teraźniejsza ich siła lądowa h morska 
zbyt jest m a łą , iżby przedsięwzięciu ternu, któ- 
reoy F ra n c ją  oburzyło, wydołać mogła.

P a r l a m e n t .
Izba w yższa . Dnia 9 b. m. zapytał się M ar­

grabia Landsdow n, co zrobiono dla I r  landy i po 
rapporcie Kom m issyi, k tórą Parlament wyzna­
czył do rozpoznania stanu tego k ra ju ;  zapewnił 
oraz, i i  nic go tak bardziej nie obchodii, jak o- 
świata niższey klassy tamecznych nnieszkąńęów. 
Odpowiadając na to  Hrabia L w erpoo l, wyirnienił 
wszystkie środki, jakich użyto w Irlandyi w sku­
tku  rzeczonego rapportu, i które się jeszcze uzyią 
W ciągu teraźniejszego posiedzenia. Oświadczył 
swoją radość, iż przyjęty na przeszłem posiedze­
niu bil względem dziesięcin sprawił, iuz dobroczyn­
ne sku tk i;  lecz poprawa systematu wychowania 
doznała trudności, których jeszcze nie ułatwiono. 
Lord JEllenborugh twierdził, iż wszystkie zamy­
sły wprowadzenia powszechnego systematu w y­
chowania w Irlandyi będą nadaremne, dopóki k a ­
tolicy nie otrzymają praw politycznych. Hrabia 
D arnley  poparł to zdanie, i oświadczył, i i  spo-' 
sób, w jakim zacny H rabia  (Lwerpool) mówił na 
przeszłem posiedzeniu przeciw nadaniu swobód 
katolikom, oburzył mocno ich umysły.

Izba N iższa . Pan W hilm ore  użył dnia 3 
b. m. sposobności do wynurzenia swojego ztąd ża­
lu , i i  Ministrowie na teraźnieyszera posiedzeniu 
nie wniosą odmiany praw zbożowych. Oświad­
czył, iż ma wielkie zaufanie w rzetelności i  do- 
brych zamiarach rządu; że zaś jego zdaniem , od­
miana tych praw stanowić powinna podstawę sy­
stematu wszelkiego wolnego handlu , obawia się 
w ięc, aby jaki wpływ nieszczęśliwy nie był po­
wodem wstrzymania jey i uniknienia rozpraw w 
tey mierze. T ak  jest przekonany, i i  bez nale­
żnego rozstrzygnienia tey okoliczności, wszelkie 
usiłowania w przywiedzeniń do skutku systematu 
wolnego handlu, okażą się nadaremnemi, że kiedy 
Ministrowie oświadczyli, iż ze swey strony nie 
podadzą żadnego wniosku w tey materyi, on po­
czyta sobie za obowiązek domagać się, aby się nią 
Parlam ent zajął.

Sessya Izby d. 9 b. m. była bardzo ważną. 
Pan B arring  miał długą i piękną mowę o pienią­
dzach. Kanclerz skarbowy podał wydziałowi na­
stępującą uchwałę do przyjęcia. Każdy papier 
bankowy, służący ukazicielowi, wydany przed d. 
5 lutego 1826, na ilość m niejszą niż 5 funtów 
szterlingow, nie może bydź dłużey w b iegu , jak 
do d. 5 lutego 1829 “

Dnia 20 b. m. uchwalono tymezrsowie 3ó 
milionów funtów szterlingow, na częściowe umo-



rżenie papierów skarbowych, i 2 milijcny 760,000 
fant. szterl. na roboty publiczne.

Na zapytanie Pana Hume , kiedy lotfrrye li­
z a n ą  w Anglii, odpowiedział Pan Robinson, i i  ty l­
ko dwa ciągnienia będą jeszcze.

List z Buenos-Ayres pod d. 20 listopada wy- 
ra ia :  „Przysposobiliśmy się do woyny z Brezylią;

1 wystawiono spiesznie i 5 statków kanomerskich;
I one po jednem tylko dziale sSmiofuntowem,
1 lecz mogą bydź bardzo użyteczne, jeśliby okręty 
І brezyliyskie chciały się zblizyć do miasta. Oprócz 
! tego, rząd posiał d. 7 b m. do Anglii rozkaz ku- 
i pienia niezwłocznie 3 korwety, opatrzenia ich w 
i fudzi i przysłania jak nayprędzey. Żołnierze 1 

kanonierowie ćwiczą się codzień w obrotach w o j ­
skowych, i miasto tu te jsze  jest podobne do tw ier­
dzy. Jenerałowie Boliwąr i Sucre zjechali się w 
Potosi, i  wysłaną ztąd deputaoyą bardzo dobrze 
przyjęli. Boliwar prsyrzekł dać natychmiast 10,000 

i w ojska  posiłkowego, jeśliby Cesarz Brezyliyski 
I niechciął dobrowolnie odstąpić prow incji  Banda- 

O rientąl. Wreszcie powstańcy zaymują całą tę  
prowincją , oprócz dwóch tylko twierdz Monte-

I video i Colonia. Wiele żołnierzy brezyliyskich 
ucieka z Montevideoy a Jenerał Lecor musiał ka- 
aać zamknąć bramy i od i 4 dni nikogo tam ani 
wpuszczają ani wypuszczają, wyjąwszy handlują­
cych żywnością. Wszystkie interessa kupieckie 
ustały w Monteoideo, i majętni kupcy udali się 
z tam tąd  po większey części do B uenos-A yres .

F  R A N c y A.
P aryż d. 21 lutego,

( z  Gazety W arszaw skiey ).
Słychać, iż Kommissya Izby Parów oświad­

czyła się jednomyślnie za przyjęciem nowego pra­
wa względem sukcessyy, które tem większego 
dozna oporu w Izbie Deputowanych, dokąd poda­
ją się liczne adressa przeciwko niemu.

Wniesiony projekt Względem wynagrodzenia 
osadników S. Dom ingo , składa się z 11 artykułów. 
Podług lgo, i 5o mihjonów mają bydź bez żadnego 
potrącenia pomiędzy byłych osadników podzielo- 
nemi. Artykuły  2, 5 i 4 oznaczają sposół^zgłasza- 
nia się. 5 Uwalnia ich od stępia i tax. W edle 
6go podział nastąpi przez wyznaczoną przez Kró­
la Kommissyą, k tó rą  wedle artykułu ygo oznacza 
wynagrodzenie w lotey części wartości posiadłości 
w roku 1789. Artykuł 8 przepisuje sądowe postę­
powanie, 9 stanowi, że wynagrodzenie nastąpi co 
rok w pięciu terminach z prow izją  od 5tey części. 
Artykuły  10 i 11 przepisują sposób postępowania 

• wierzycielów byłych osadników.
Sąd Izby Parów zwołany rozkazem Królew­

skim, zebrał się d. 16 b. m. w sprawie liweranta 
Ouorard, lecz do sądzenia tey sprawy nie przy­
stąpił, uznawszy swoję niewłaściwość.

W  zeszłym miesiącu 35 kupców zbankruto­
wało w Paryżu .

Uważają za osobliwość handlową, iż po czę­
ści ow ies, zakupiony podczas woyny z Hiszpanią 
roku 182З i e wielkim kosztem sprowadzony na 
granicę, posyła się teraz na okrętach z Bajonny  
do H avre) zkąd ma bydź daley sprowadzony do 
Paryża

W  zeszłym miesiącu P a n  Andourd  czytał 
na posiedzeniu Akademii rozprawę o żółtey febrze, 
utwierdzając zdanie, iż choroba ta jest skutkiem 
złych wyziewów na okrętach, trudniących się han­
dlem niewolnikami, a przez to dowodząc, iż zu­
pełne zniesienie takiego han d lu , uwolni Europę 
od tey zarazy. Rozmaite o niey zdania były do- 

I tąd następujące. 1) Żółta febra pokazała się nay- 
I pierwej roku i 6g5 w M artynice  pod nazwiskiem 
; klęski siamskiey , i mniemano, i i  tam z Siam  zo­

stała sprowadzoną. 2) Później mniemano, iż cho­
roba ta  rozpościera się jak ospa, przez swoję wła­
sną zarazę. 3) W  połowie przeszłego wieku dano 
jey nazwisko żółtey febry , czarnych wymiotów 
i t. d, i wtedy mówiono, iż jest skutkiem upałów 
w krajach amerykańskich pod zwrotnikami. 4)

Nieco później przypisywano ją zarazie , pccho- |  
dzącey z upałów w portach tiadmorskich i okoli- |  
cach bagnistych. 5) W  roku 1820 twierdzono, iż |  
żółtą febrę znano już w tey części świata przed 1 
odkryciem Ameryki. 6) Mówiono t -зкте, iż jąspra- |  
Wiło życie Europejczyków w nowym święcie. 7) I 
Nakoniec, iż jest zw yczajną  w Gwinei.

Sławny uryentalista Baron Stic у mianowany |  
jest członkiem korrespondującym Cesarskiego to- I 
warzystwa gospodarskiego w Wiedniu.

P. Gerard ukończył obraz Jenerała Foy w  I 
natutalney wielkości. W ystaw ił go w uniformie j 
i płaszczu Marszałkowskim, w okolicy, na k tó re j  | 
W zaburzone niebo Marszałek spogląda.

H i s z p a n i a *
V  M a d ry t dnia  9 lutego.

(z Gazety W arszawskiey).
Królestwo Jmć oraz Infant Don Car lo s , z 

swoją małżonką i dziećmi, Wyjechali dziś do zam­
ku Prado. Infant Don Francisco  pozostał w  M a ­
drycie  z powodu słabości swojey małżonki* Rada 
Stanu ciągle pracuje, czego jednak wypadki dotąd 
nie śą wiadome ; mówią , iż doznaje niezwyciężo­
nych trudności.

Podług nowego ściśle wykonywanego rozpo­
rządzenia, wszyscy urzędnicy pracować muszą w 
biórach лу zimie do godziny 9tey, a w iecie do go­
dziny lotey wieczorem;

Donoszą z K a d y x u  pod <1. 3 b. m . , iż okręt 
liniowy Guerrero  i  korweta Sayihyr są w  gotowe 
ści do żeglugi, i  za 2 lub 3 dni udać się mają dc 
S a w a n n y . ' ; '

S z w  e  с у a;
Sztokolm d. 7 lutego.

(s G azety W arszaw skiey) , /j \
Słychać, iż na przeszłe Jato 10,000 woyśka 

naszego stać będzie obozem w B adugardsgarde  dla 
odprawiania ćwiczeń.

List z wóytpwelwa Senien  w Norwegii, pisa­
ny d. 6 listopada, wyraża: „Giod pokazał się u nas, 
i  z bojaźnią pogląd a my na przyszłość., Dżdżyste i 
zimne lato nie dozwoliło nam zebrać siana, a żni­
wa wydały nie wiele kłosów przez mróz do poło­
wy uszkodzonych, które teraz żywność naszę sta­
nowią. Jesienny połów ryb  równie się nie po wiódł. 
ЛѴ publicznych składach nie ma zapasów; okrę­
ty  rossyyskie ze zbożem nie odwiedziły nas, a ku­
pcy w naszey okolicy źle są zaopatrzeni. Tak 
więc zagraża nam rok głodu i nędzy, pomimo, iż 
go wiele lat urodzajnych poprzedziło; wszystko to 
jest skutkiem źle kierowanego handlu. Okręty 
B r emskie odwiedzały nas, zostawiły nam tranu, i 
zaopatrzyły nas w zbytkowe artykuły. Niepodo­
bna opisać smutnych skutków tego szkodliwego 
handlu, a jeśli mądrość rządu chce ochronić oko­
lice nasze od upadku, należy mu przedewszyslkiem 
handel ten zniszczyć. u

—- D nia  17. —
Z rozkazu Króla Jmci Marszałek H rabia  Ste- 

dingk uda się do Petersburga  dla powinszowania 
Najjaśniejszemu Cesarzowi M ik o ł a j o w i  ‘wstąpie­
nia na tron, i  znajdowania się na koronacji  t |go  
Monarchy.

л u <V I
N i d e r l a n d y .

Вгихеііа dnia  21 lutego.
(z Gazety W arszawskiey).

Niedawno przejeżdżał tędy goniec gabineto­
w y angielski wysłany z Londynu  do Xiążęcia FFcl- 
lingtona. \

Duchowieństwo w В гихеШ  nie chciało od-

Erawiać exekwiy za zmarłego malarza D ar id; lecz 
iskup Meclilinski skłonił je do tego oświadcze­

niem, iż ze względu na pobożne życie* wspomnio-1 
nego malarza w JBruxelli7 gdzie często byw ał na j 
nabożeństwach kościelnych, i gdzie kilku przy ja- * 
cioł swoich śmiertelnie chorujących nakłonił do.

( 0



przyjęcia SS. Sakramentów, nie można mu odmó­
wić exekv*iy, chociaż umarł bez SS. Sakramen­
tów, co jedynie s tąd pochodzi, iź go nie uwiado­
miono o niebezpieczeństwie choroby jego.

T u te jszy  Dziennik W yrocznia  pisze: „Za­
kon maltański, o którym długo nie było słychać, 
stara się ciągle otrzymać wynagrodzenie. Uczy­
niono w tey mierze kroki w Paryżu: Zakon len 
pragnie osieść na piękney wyspie Cypru, co zda­
je się tem łatwieyszą rzeczą, iż mieszkańcy wspo- 
mnioney wyspy powstali przeciw Muzułmanom. 
Nie można jednak ręczyć za prawdę tey  wiado. 
mości.

Odebrane tu  listy z P a ryża  wyrażają, iż bia­
ły  gołąb spadł tam na ziemię przed dom giełdy; 
miał przywiązaną do szyi karteczkę pergaminową 
z pismem hebrayskiem, które oryentaliści króle- 
wskiey biblioteki tameczney tak przetłumaczyli: 
„Sułtanka W  alida często mdleje; Mufti traci przy­
tomność umysłu; wielki grad potłukł szyby w o- 
knach Wielkiego W ezyra; las Dodony odzyskał 
swoję mowę; Cerigo, dawniey C ythera , jest znowu 
przystrojona kwiatami; w E urotas  rosną bluszcze, 
a synowie K anarisa , zebrani na wesołą ucztę , ze 
świezem męztwem spełniali zdrowie sławy winem 
cypryyskiem i koryntskićm.66

T  U R C Y A.
Stambuł dnia  26 stycznia .
(z G azety Warszawskiey),

Ministrowie tureccy bardzo często zgromadzają 
•ię i  naradzają o intcressach krajowych. W strzy ­
mano założenie obozu odwodowego pod L a ryssą . 
Na Archipelagu nie widać żadnych okrętów wo­
jennych, lecz tylko kupieckie i kilka kaprów.

^Celniejszą przyczyną pomyślnego dla greków 
obrotu rzeczy ma bydź to, iż znowu po nieszcżę- 
śliwem uderzeniu na M issolungę ̂ nastąpiło poró­
żnienie między Ibrahim em  baszą i  kapitanem ba­
szą, które dawniey trwało, a które podczas kam­
panii przeszłego lala nieco tylko ustało. Zdaje się 
także, iż seraskier R eszyd  basza nie jest w dobrem 
porozumieniu z Ibrahimem. baszą, i dla tego dzia­
łania jego wojenne były dotąd mało znaczące.

Od granic tureckich <2. 10 lutego»
{z tey że gazety).

Listy z B itoglii donoszą, iż wyznaczeni przez 
W .  Sułtana kommissarze H ussay  bey i JSedstyb 
basza (ajent baszy egipskiego) znaydują się tam od 
dwóch tygodni z licznym orszakiem. Ajanie w o- 
kolicach złożyli im kosztowne podarunki dla W . 
Sułtana. Nie słychać jeszcze o dalszej ich podróży.

Statek pocztowy wypłynąwszy d. 2З stycznia 
z K orfu , przywiózł wiadomości pomyślne dla gre­
ków. Twierdza M issolunga  jest wolną od strony 
morza, a kapitan basza stoi pod P atras. Nieporozu­
mienie między dowódcami tureckiemi i egipskiemi, 
tamują ich działania , a grecy w Missolundze dają 
waleczny odpór. Kolokotroni na czele 4ooo woy- 
eka działa w środku M o re i , i  zajął Trypolizzę , 
zkąd zburzywszy szańce, wrócił do JSauplia.

Wychodząca w Sm yrnie  gazeta Dostrzegacz 
W schodni, oprócz wielu artykułów przeciw gre­
kom, doniesień o rozbojach morskich i obrazu nę­
dznego stanu greków, zawiera co następuje: „Sa- 
mlyczykowie trwają w powstaniu swojem przeciw 
Porcie, mniemając, iż wyspa ich licząca blizko 5 
do 6 tysięcy ludzi rozmaicie uzbrojonych, jest nie­
podobną do zdobycia. ^Niekiedy wyprawiają tam 
uczty, aby uwierzono, iż grecy odnieśli nowe zwy- 
cięztwa. Utrzymują 3o kilka galiot na morzu. 
Gdy Ib rah im  basza oddalił się dnia i 4 grudnia z 
R a tra s , zostawił tam Jussufa  baszę. Grecy w 7 
wsiach między M egarą  i K oryn tem , mający sobie 
polecone strzeżenie wąwozów, zagrozili, iż się zbun­

tują i wszystkie okolice zrabują, jeśli im rząd nie 
zapłaci zaległego od 10 miesięcy żołdu. Na rozkaz 
rządu greckiego, sześciu dobrze uzbrojonych żoł­
nierzy greckich pilnuje jaskini na górze Parnass, 
gdzie było ostatnie mieszkanie nieszczęśliwego O- 
aysseusza. f  lion* i matka Odysseusza są tam zam­
knięte. Jaskinia ta jest niedostępną; leży na wierz­
chołku góry; idzie się do niey schodami drewnia- 
nemi, które w jedney chwili rozebrać można; przy 
weyściu znaydują się mocne drzwi żelazne. VYspo- 
mniona jaskinia leży bLzko o milę od K astri, mia­
sta zwanego dawniey D elphi, gdzie teraz jest tyl­
ko 60 domów i 3 małe kościoły. Zbiegli miesz­
kańcy wyspy Chios powracają tam codzieó. W szy­
scy byliby ji;ż powrócili, gdyby mądry środek rzą­
du tureckiego, oddania wszystkich posiadłości mie­
szkańcom wieyskim, rozciągał się także i do mia­
sta; lecz turcy naymują domy w mieście na swóy 
dochód.66

Tenże Dostrzegacz W schodni &onosi ze Sm yr­
n y  pod d. 12 stycznia: „W czora zawinął tu o- 
kręl liniowy Revenge  pod dowództwem admirała 
angielskiego kawalera H a r r y  B u rra rd  JSeale. 
Zhaydował się na nim przeznaczony do Stam bułu  
poseł angielski Pan Stratford-C anning  z małżon­
ką swoją. Tegoż dnia przybył tu także admirał 
de R ig n y , dowódca eskadry francuzkiey. Dono­
szą z K anei (na wyspie K andyi) pod d. 16 gru­
dnia, iż zbiór oliwy tego roku był obfity, i  że a- 
wanturnicy, którzy na tameczney wyspie wysiedli 
i  popełniają rozboje, zadają wielki cios handlowi, 
a lubo garstka tamecznego woyska wypędza tych 
bandytów zewsząd, gdzie się pokażą; ledwo jednak 
zdaje się, że ich rozproszono i oddalono, często prze­
cież dają się znowu widzieć tam , gdzie nie ma 
woyska, a włościanie greccy bez oporu dostarcza­
ją im oliwy. W edług wiadomości z H ten  pod d. 
18 grudnia, Goura stoi z 200 ludźmi w tameczney 
cytadelli. Półkownik Fabvier znayduje się w' mie 
ście; wmysko jego powiększyło się przybyciem wie­
lu greków, zwłaszcza z Salony , gdzie nie ma ani 
turków, ani greków na osadzie. Korpus ten liczy 
już 2000 ludzi piechoty, jazdy i artylleryi.66 Do­
nosi nareszcie Dostrzegacz W sch o d n i , iź Jussuf \ 
basza P atrassu , miał w końcu grudnia udać się 
do M agnesia , gdzie już przed 4 laty został mia­
nowany gubernatorem, gdyż teraz z powodu złego 
stanu greków, Porta nie potrzebuje już tak wale­
cznego baszy w Morei, jakim on jest.

*7»
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K u r t  S a n k t p e t e r s b u r s k i .
D nia  i 6 d. tg lutego.

. . 1 fna 65 dni —
Amsterdamj— 5 miesiące 47ł
tt 1 1— 65 dni —
Hamburg j _  g miesiące 8 | | ,  _
Londyn — 3 miesiące g j f ,  j£,
Parvż t — 70 dni — — —

J ) — o miesiące ioi£, £ 100.99*
M oneta Rossyyska i  cudzoziemska.

Dukat hol. nowy 11 r .  5o k. 12 rub. —

Piastry twarde hiszp. — — — —
Jefimki — — — —•
Rubel złotem 3 r. 87 k.
— — srebrem 5 r. 72 k. , ,

P a p e ry  kommissyi um orzenia długów,
6§ assyg. 106 — 106
6$ brzęczącą monetą io4 *—
5§ takoż — —• 86. ~

Kurs wileński na aisygnaty od dnia 26 lute­
go: rub. sreb. 3 rub. y4^ kop., dukat hol. nowy 
r. 11 k. 5o, imperyał 37 rub. 4г£ kop.

3 rub. 87 kop. 
5 r. 72 i 3 r. 75 k.

Pozwolono drukować, Z polecenia J W . Litewskiego Wojennego Gubernatora 
Anrzey Bucharski R zeczyw isty Radca Stanu i Kawaler.
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